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Stotypin  
przeciw >* adr h państwa.

(lei. „N. Rt/ormy*). |
Petei-8bury. 15 kw ietn ia ,.

Rada państwa Zturała. sią wczoraj na posie­
dzenie. Sala obraa i loże przepełnione. Przybyli 
licznie dyplomaci posłowie do llumy W  loży 
wielkoksiążęcej obec ii wielcy książęta Mikołaj 
i Aleksander MioLajłowicz. O godz. 2 ’ zjawił 
się prezydent ministrów S t o ł y  p i n  i wszy»cy 
ministrowie w loży minister,yalnej

Katychin.asi po ntwarciu posiedzenia! uaał 
Prę prezydent ministrów S t o ł y p i n  na trybu­
nę i wygłosił następujące oświadczenie:

Oświadczenie Stołypina.
„Jeżeli w p r o w a d z e n i e  u s t a w y  o ziem- 

s t w a c h  w g u b e r n i a c h  z a c h o d n i c h  w 
drodze art. 87 ustaw zasadniczych jest prze­
ciwnym ustawie, to p rzy jm u ję  na  a ieb ie  c a łą  
o dp ow iedzia lność. Przy przeprowadzeniu przed­
łożenia rząd kierował się wyłącznie w z g l ę ­
d a m i  k o n i e c z n o ś c i  p a ń s t w o w e j ,  nie 
zaś chęcią okazania Radzie państwa lekcewa­
żenia. Rozwiązanie kwestyi, czy zaszły nad­
zwyczajne okoliczności, któreby wymagały u- 
życia art. 87, nie n ależy  ao k o m p eten cy1 R ady  
p ań s tw a  i w o p o lt  in s ty tu c y j u s taw o d aw czych . 
Podobny przejaw czynności "ząan nie może 
być przedmiotem dyskuayi LzL, ani te ż  p rzed ­
m iotem  in te rp e ia c y i. Cstawodawcze instytucye 
nie mają prawa wydawania sądu o sprawach 
administracyjnych, ani też wystosowywania do 
Rady mimsteryalnej iuterpelacyi o przedmiocie 
ustawodawstwa.

Co prawda, art. 87 me jest obliczony na to, 
aby paraliżował noimalny bieg ustawodawstwa 
i muże być tylko w nadzwyczajnych wypad­
kach stosowany. W zapatrywaniu na tę kwe- 
styę nie powinna istnieć żadna różnica pojęcia 
między iządem a autorami interpelacyi. Istota 
rzeczy polega na tern, że Rada państwa jest 
zdania, iż nadzwyczajne okoliczności muszą na­
stać po przerwie prac Rady państwa i Dumy, 
zaś rząd jest zdania, że te nadzwyczajne oko­
liczności mogą nastać także przed przerwą. —  
Z a p a try w a n ie  rząd u  o p ie ra  się na ro sy jsk ich  
ustawacn zasad n ic zy ch  i  dziełach najwybit- 
niejszycn europejskich prawników, oraz na 
praktycs w państwach europejskich. — Mówca 
przypomina, że jak w Europie zachodniej, tak 
i w Rosyi rozw'nzywanie Izoy, celem wyaania 
ustaw, pudobLie jak tutaj w drodze art. 87, 
oznaczałoby ograniczenie praw korony ogłasza­
niu w nadzwyczajnych okolicznościach nkazów, 
ograniczenie, jakie nigdz!e Bię nie wydarza, a 
które tworzyłoby niebezpieczny precedens. — 
Rząd sprawiedliwy nie może się do tego przy­
czynić.

Rylem i pozostanę — mówił Stołypin dalej —  
mwartym przeciwnikiem naruszania praw na­
szych reprezentacyjnych instytncyi. Byłoby na­
turalnie śmiesznem, ba nawet wprost zbrodni- 
czem czynić art. 87 stałem zarządzeniem. Dla 
racyi państwowej rękojmię nadzwyczajnego za­
rządzenia stanowi kontrola najwyższej władzy. 
Kiedy Gladstone rozporządzeniem króla nie cze 
kająe na rozstrzygnięcie Izby wyższej, orzekł 
o zniesieniu sprzedaży patentów oficerskich, nikt 
nie zarzucał mu ODiazy Izby wyższej.

O drzucenie p rzed ło żen ia  o z iem stw uch  p rzez  
Radę p ań s tw a, oznaczało  zboczenie i  o rog l 
n aro d o w e j p o lity k i w e w n n trzn e j. Taki n ie s ły ­
ch an y  p rz e w ró t stanowił nadzwyczajną okolicz­
ność. Najwyższe władze położyły kres temu 
wychj leniu i wprowadziły ustawę w drodze § 
87. Przy ogłoszeniu j e d y n i e  s e n a t  b y l  
k o m p e t e n t n y m  i t o o  tyle czy rozporzą 
dzenie oapowiaaa ustawom zasadniczym. Inter 
pretacya, nadana w inteipelacyi przez Radę pań­
stwa artykułów, 87. nie jest ani słuszną ani 
moź'iwą do przyjęcia". -

Dyskusya.
T a g a n c e w  zwalczał wywody Stołypma.
Minister sprawiealiwośc' S z c z e g ł o w i t o w  

potwierdził, że użycie art. 87 przez rząd me 
podlega żaonej kontroli, lnterpelacya zwraca 
się przeciw senatowi, który ma strzedz ogła­
szania ustaw. Ustawy zasadnicze nie zt.wierftj,; 
jednakże żadnej wskazówki, jakoby senat lub 
też rada iulnisteryalua miały być podporządko­
wane Uotawoduwc/ym instytucjom Obi voluit 
lex disit, ibi nuluit taouit.

Rada państwa uznała 99 głosami przeciw 52 
że in te rp e la c y a  nie zo s ta ła  ośw iad czen iem  p re ­
zy d en ta  n rn is tró w  zach w ian ą .

Przystąpiono do porządku dziennego. Mini­
strowie, będący członkami Rady państwa, wstrzy­
mali się od głosowania. Ponieważ liczba tych 
członków Rady państwa, którzy nie byli zado­
woleni z oświadczenia prezydenta ministrów 
nie dała większości dwóch trzecich, kwestya 
niezgodnego z ustawą postępowania rządu nie 
może być przedłożona do najwyższego rozstrzy­
gnięcia.

Węgrzy a usiawy wojskowe.
‘ Telegr. „N. Reformy“.)

Budapeszt, 15 kwietnia.
Z powodu wyjazdu hr Khuena we wtorek do 

ftieduia, dzienniki zapowiadają r y c h ł e  ukoń­
c z e n i e  r o k o a a ń  w sprawie wojskowej. Na­
tomiast dzienniki opozycyjne zapowiadają już 
teraz o b s t r u k c y ę  przeciw wszystkim nowym 
ustawom wojskowym, j e ż e l i  w p r z ó d  n i e  
b ę d z i e  z a ł a t w i o n e  u s t a w a  o r e f o r mi e  
w y b o r c z e j .  ^

Niektóre dzienniki wyrażają Wątpliwość, czy 
porozumienie w sprawie wojskowej nastąp już

w przyszłym tygodnia, ponieważ między obu 
-"ządami zachodzą p o w a ż n e  r ó ż n i c e  zdań,  
między innemi co do prawno państwowego sta­
nowiska Bośni i Hercegowiny. —  Prcponcwana 
przez rząd węgierski nazwa Bośni i Hercego­
winy ; Kraje, stojące pod berliem monarchy.., 
została przez rząd austryacki odrzuconą. Rząd 
węgierski zaś oarzneił propozycyę austiyacką: 
Monarchia anstro-węgierska wraz z Bośnią i 
Hercegowiną. ’ „  , - -

Spis ludności na Morawach.
(T elegram y „N . L e fo rm y u.)

Bernu,vló  kwietnia.
Z  pou co j licznych zażaleń, iż przy spisie 

ludności zaszło wiele nieprawidłowości, namiest­
nik oświadczył, że w y ł o ż y  a r k u s z e  kon-  
s k r y p k c y j n e  do  p u b l i c z n e g o  p r z e j -  
r z i j i a, aby sprostować owe nieprawidłowości, 
eżeli one rzeczywiście zaDzły.

Przesilenie w Chorwacyi.
(Telepr „N. Reformy".)

B udapeszt, 15 kwietnia. 
Dziennik: nważają stanowisko bana Tomasl- 

cza za  zacnwiane, ponieważ nie udało się ma 
utworzyć dla siebie większości w Sejmie chor­
wackim, - wobec czego jest on zmuszony po­
nownie r o z w i ą z a ć  S e j m  c h o r w a c k i .

Arcybiskup katolicki przechodzi na 
prawosławie.

(Telegr. „N. Reform,y1(.)
B u kareszt, 15 kwietnia. 

Tel. agencja petersburska donosi: Arcybi­
skup katolicki W i t t a l  zwrócił się do metro- 
poi! y z prośbą o p r z y j ę c i e  g o  na  ł o n o  
r u m u ń s k i e g o  k o ś c i o ł a  p r a w o s ł a w ­
nego .

Remolucyn sztmipsfisKtr— skoOrzonn.
(Telegr. „Nowej Reformy' .)

P a ryż . Z Szampanii donoszą, że wśród winią- 
rzy nastąpiło z n a c z n e  u s p o k o j e n i e ,  po­
nieważ okazało się, że w  r a b u n k a c h  b r a ł o  
u d z i a ł  p o s p ó l s t w o .  Winiarze sta.aią się 
obeeme zatrzeć złe wrażenie, jakie wywarło ich
postępowanie. -   v--:

RheiinS. Ogólna liczba osób, uwięzionych za 
współudział w rewolucyi szampańskiej do połu 
dnia wynosiła 34. Wszyscy uwięzieni oskarżeni 
będą o sabotape i grabież. Wczoraj rano a- 
resztowano jednego jeszcze przywódcę rokoszu, 
L a v a 1 a. Policja poszukuje jeszcze dwóch dal­
szych przywódców.

P io rw a  skutki rowolucyl.
P a ryż . Ceny szampana znacznie podskoczyły. 
Berlin. Dzienriki donoszą: We wszystkich 

lokalach podwyższono ceny szampana.

W a lk i w M eksyku.
(Tel. „N. Rejormy“ .)

Now y Jork, 15  k w ie tn ia .
Telegram z Agua Pieta w Meksyku donosi, 

że p o w s t a ń c y  po walce, która trwała przez 
cały czwartek, z a j ę l i  A g n a  P r i e t a .  A m e­
ry k a ń s k ie  w o jska  p rze k ro c zy ły  g ra n ic ę  i poło­
żyły k re s  w a lc e  Zbłąkane kule zabiły w Da- 
glas 3 osoby, a kilkanaście zraniły.

as=

tników lo Albanii, stwierdzają dzienniki, że 
wiadomość ta jest nieprawdziwą, ponieważ Ga 
ribaldi jest ciężko chory, że leawo chodź;,

Egz&vtilua doirzaloścl.
(Tel. „N. Reje nyu.)

Lwów „Gazeta Lwowska" ; ogłasza: Ustne 
egzamina dojrzałości w  terminie letnim r. 1911 
rozpocznr S'ę:

W g i mn a zy  ach;  - B o c h n i a  1 czerwca; 
u ę b i c a  6 czerwca; J a r o s ł a w  2 czerwca; 
J a s ł o  6 czerwca; K r a k ó w ,  św.  A n n y  1 
czerwca,- Kłaków, św . J a c k a  16 czerwca; 
Kranów III 1 czerwca; Kralów IV 20 czerw­
ca ; .  Kraków V 16 czerwca; N o w y  S ą c z  I 
1 czerwca, Nowy Sącz II 8 czerwca; P o d g ó ­
r z e  9 czerwca; R z e s z ó w  1 16 czerwca; Rze­
szów.. II 19 czerwca; S a n o k  20 czerwca; 
T a j ń ó w  I 19 czerwca; Tarnów n  23 czerw­
ca; W a d u w  c e  1 czeiwca,

W s z k o ł a c h  r e a i n y c n :  K r a k ó w  I 
16 czerwca; Kraków II 6 czerwca; j f r o ś n o  
6 czerwca; T a r n ó w  12 czerwca; Ż y w i e c  
29 maja. ; . . .
‘ W p r y w a t n y c h  g i m n a z y a c h  ż e ń ­

s k i c h .  KrJrów im. Królowej Jadwigi 22 ma­
ja, Kraków I ul. Wolska 27 maja, Kraków Stra- 
żyńskiej 24 maja. -

W p r y w a t n y c h  l i c e a c h  ż e ń s k i c h :  
Krakóy K»plińskiej 22 maja, Tainow Urszula­
nek 29 maja.

E g z a m i n ?  p i s e m n e  odbędą się w e wszy­
stkich tycb zukłaaacn trzy tyjodnie przed ust­
nemu

O wyuzlokenU Chelmiiiczyzny.
P e tersb u rg . Ostatnie posiedzenie komisyi 

chełmskiej nie odbyło ńę z powodu choroby 
prezesa jej Antonowa Z tego puwodu referat 
komisyi ni6 będzie wydrukowany już w ciągr 
obecnych feryj świątecznych

Wyjazd na boronacyą.
T o k io . Książę i księżna Ha.aszi Fuszimi, admi­

rał Togo i generał Nogi odpłynęli do Lonuynu 
na koronacyę.

Obłą- my buntownik.
Rio de Janeiro . Candido, który- dowodził 

zbuntowaną w listopadzie flotą, oddany został 
pod obserwacyę z powoda objawów obłąkania.

Proces o napad na nniwersj^tet.
( l e l n o n m . )

*■ L w ó w , 16 kwietnia.
Ra wczorajszej rozprawie przesiucniwaoo świad­

ka Klemensa W ę g r a ,  służącego instytutu anato­
mii patologicznej. Zeaaał on, że dnia 1 lipca póź­
nił służbę kolo rektoratu. Zajście opisał mniej wię­
cej tak s&UiO, jak inni świadkowie. Gdy óyrelctor 
kanceluryi Jordan, wezwawszy Ukraińców do spo­
koju, cofnął się, świad jk wraz z innymi stanął koło 
d.-zwl wahadłowych. Wówczas kuslni bili szyby 
w drzwiach wahadłowych laskami, a następnie po- 
caęli rzucać polanami., świadek tostał wtedy ra­
niony w czoło jakiemś ostrem narzędziem, prawdo­
podobnie toporkiem Krew oblała mu twarz, nadto 
otrzvmał świadek jeszcze uderzenie polanem w no­
gę. Wtedy porwał polano i rzocił w stronę Rusi­
nów. Strzały padły ze Btruny roBkiej.

Następnie przesłuchano świadka Franciszza L i e- 
1 c c n a ,  woźnego łnstytntn fizjologicznego. Który 
opowiadał o zaiściach w podobny sposób, jak po­
przedni świadkowie. Stwierdził pod przysipgą, że 
strzały padały z korytarza g ównego, a z polskiej 
strony nikt nie strzelał i n nikogo broni nie zna­
leziono.

Na tem odroczono rozprawę aż do dnia 27 b. m. 
t. j. do czasu po Swiętacn wielkanocnych groeko- 
kat. obrządku

Powstanie w Albanii.
(Tel. „Nowej Reformy".)

K o nstan tynopo l. Wedłng depeszy komendanta 
dywizyi w Skutari, prowiant i amunieya, wy­
słane przez Hełm, doszły do Tuzi. Wojska, któ­
re wyruszyły z Tuzi. obsaaziły już grzbiet gór­
ski koio Wuksalekai. Wobec tegu, że kolumna 
Mnhidioa obsadziła już grzbiet górski Holit, 
została jrż przywróconą komunikacya między 
Skutari, Castrati, Heim i Tuzi. Przez dwa dni 
nie przyszło koło Tuzi do żadnych starć. — 
w  walce dnia 12 b. m. zginął 1 kapitan, 21 
żołnierzy; 2 poruczników i 18 żołnierzy odnio­
sło rany.

Salonika. Wobec rozmaitych doniesień agen­
c ji  ateńskiej należy stwierdzić, że we Florina 
i Castoria nie ma wcale powstania, oraz że nie­
prawdziwą jest pogłoska, jakoby Młodoturcy u- 
chwalili usunąć znaczniejsze osobistości, które 
przed rewolucya brały udział w powstaniach 
macedońskich.

Konstantynopol. Przedstawiciel Czarnogóry 
odbył wczoraj dłuższa, konierencyę z ministrem 
ipraw zagranicznych w sprawie podejrzeć ja­

koby Czarnogóra popierał! ruch Malissorów.— 
Przedstawiciel odparł zaiznt jakiegokolwiek po- 
narcia powstańców przez Czarnogórę, przyznał 
jednakże w pujedynczych wypadkach możliwość 
udziału osiadłych nau granicą Ozarnogórców, 
spokrewnionych z MjAssorami a należących do 
katolickiego czarnotórsko-albańskiego szczepu 
Satresz. Przedstawiciel Czarnogóry zapewnił da­
lej, że Czarnogóra z aj mu je zupełnie neutralno 
stanowisko i udowodni to czynem. — Wreszcie 
wskazał przedstawiciel czarnogórski na koniecz­
ność ustawienia sinego tureckiego kordonu woj­
skowego nad granicą, aby chronić Czarnogórę 
przed inwazją powstańców, co też minister 
spraw zagr. przyrzekł.

Rzym  Wobec wiadomości o zamierzonym wy- 
ieździe Garioaldego na czele kilku tysięcy ocho

Telegramy
z dnia 15 kwietnia.

W ied eń . „Wiener Zeitung“ ogłasza rozporzą­
dzenie minmterstwa sprawiodliwoSci w sprawie 
sądowej hali aukcyjnej w Krakowie.

Rzym. PaDież przyjął w czoraj na audyencyi 
mianowanego świeżo nuncjusze, w  Wiedniu Ba- 
vona.

W aszyngton. Ambasador amerykański w Ber 
linie, Hill, ustąpił ze wego stauow.ska

Zmiany *  0onor^!icyl.
W iedeń. Zastępca komendanta obrony krajo­

wej, generał piech Ay Paartuann, przechodzi w 
stan "spoczyflke Jegc następcą będzie generał 
piechoty Schikofsky. Komendant XI korpust 
dchodler ustępuje ze swegu stanowiska, a w 
jego miejsce wejdzie marszałek polny porucznik 
Seefranz.

Opalanie lokomoty? ropą
Wiedeń. „Gazeta kolejowa4 donosi, że wkrót­

ce zaprowadzone będzie na k o l e j a c h  a l ­
p e j s k i c h  c p a l a n i e  l o k o m o t y w  r opą .

Prsces o lalszywą poglcifeą,
.B udapeszt. Komendant rarvnurki hi Monte 

cuccolij wytoczył proces dziennikowi „Arap", 
który doniósł o buucit- ruaiynarzy na okręcie 
wojennym „Panter1. Wiadomość ta była bowiem 
fałszywą.

O apancio.
B elg rad . Oigan rządowy „Samouprawa1' po­

lemizując z dziennikom, ^pozycyjnymi, pisze, że 
uregulowanie apanaży jes. koniecznem ze wzglę­
du na reprezentacyjni? obowiązki dworu. Spra­
wa ta przyjdzie obrady skupczyny po świę­
tach wielkanocnych greckiego obrządku.

Król Piotr )edzio do Wiednia.
Belgrad. Jak słychać, król Piotr już 16 maja

uda się do Wiednia z pierwszą oficyalną wi­
zytą.

Podrói króla MyAlty.
Rzym  Król Mykita odroczył swój wyjazd do 

Rzymu z powodu powstania w Albanii.
Ftra]kł,

Marsylia. Wczoraj przyszło do starcia między 
policyą a strajkującymi robotnikami ziemnym;. 
8 osób odniosło zranienia, w tem także agent 
policyjny. Aresztowano 50 mauifeutantów.

iló jk t  w k o śc ie le .
Poznań, 14 kwietnie.

Germaii.zacya przez kościół jest jnduą z  naj­
niebezpieczniejszych form geimanizacyi. W Pru­
sach Królewskich, na Warmii i na Górnym 
Śląsku prowauzą dzieio wynaradawiania Pola­
ków ks ęża-germanizatorzy, zwykle zniemczeni 
Polacy, przewodzący żywiołowi niemiecko-kato- 
lickiemn, w W. Ks. Foznańskiem zaś parafia- 
nie-Niemcy, Lakatyści-katolicy przeciwstawiają 
się księżom-Polakon, wywieri ją na men usta­
wiczny nacisk, zmierzając do rugowania z ko­
ścioła polskiego języka wszędzie, gdzie tylró 
to się uda przeprowadzić. « r .

Typowem świadectwem niesłycuauoj zaciekło 
ści hakatystycznej, me wzaragan.-iei sio nawet 
uciekać do gwanów w muracb świątyni, są zaj­
ścia, jakie niedawno miały miejsce w kościele 
w Małym Krzycka, w pow. wschowskiem w Księ­
stwie Pozuańskiem Sprawdzone obecnie szcze­
góły tych zajść brzmią jak bajka, a jeduak 
wszystkie były faktem w państwie „bujazni bo­
żej". Szczegóły te przedstaw.ają się następu­
jąco: i

Parafia maiokrzyeka była do roku ±810 czy­
sto polską, z czasem jednak zaczęli w * niej 
osiaaać Niemcy, którzy sprowadzali księży ger- 
manizatorów i powoli uauwali polskie nabożeń­
stwa z kościoła tak, że ODecme, mimo, iż w M« - 
łym Krzycku jest zaledwie 300 Niemcó® a prze 
ezło 600 Pmaków, nabożeństwa polskie odby­
wają się tam tylso co drugą niedzielę i to tylko 
dzięki obecnemu proboszczowi, ks. Jaenschowi, 
dobremu Polakowi, który te nabożeństwa zapro­
wadził. v .

OJ czasu założonia w onolicy Malego Krzy­
cka Tow. marchij wschodnich, od czasu zapro­
wadzenia osławionych „dodataów wschodnich", 
spokojne mimo wszystko współżycie Polaków z 
Niemcam’ uległo zasadniczej zmianie. Niemcy 
zaczęli coraz wyraźniej objawiać wooec ludno 
ści polskiej hakatystyczne swoje zamiary, które 
ostatecznie doprowadziły do bójki w kościele. Ak- 
cyę hakatystyczną, skierowaną po części prze­
ciw księdzu Jaenschowi, prowadzi tamtejszy ori 
ganista nauczyciel, renegat. Posuwa się on ao 
daieko idącycb wyskoczeń. Tak n. p. gay ksiądz 
zaintonował pieśń polską, organista wychodzi 
z chóru i zakazuje wstępu Polakom na chór, 
tłómacząc, że on jest na chórze... proboszczem!

Niesłychane zajścia dnia 2 b. m. w kościele 
w świetle prawdy przedstawiają się następu­
jąco: -

Na dzień 2 b. m. przypadało w kościele pol­
skie nabożeństwo. Przed jego rozpoczęciem zajęło 
miejsce na chórze także kilku wyrostków niemiec 
kich, którzy zaczęli przeszkadzać śpibwakom, 
gdy zaczęto śpiewać piesn polską. To prowoka­
cyjne zachowanie się - uliczników niemieckich 
wywołało utarczkę, potem formalną bójkę, w cza­
sie której jeden z wyrostków Niemców Dobił 
i poranił ciężko na twarzy młodego Polaka, 
Kurpisza. -

Na wieść o skanaalicznem zajściu udał się 
ks. J a e n e c h na chór, ale wyrostki niemipckie 
drzwi zamknęli i nie wpuścili gc 

Tak się ma rzecz właściwie z bójką w ko 
ściele malok/zyckim. wywołaną przez niesłycha­
ną bntę hakatystyczną.

uwolniło od kłopotu, ais go jeszcze zwymyślało 
uczciwie *  ̂ *.

—  Co wy Bobie myślicie! Czy to ja kucaarz je- 
siem, czy co! — wolał zaperzony prystaw. — Za 
pytajcie w ziemstwie albo inspektora lekarskiego.

iCałopi usłuchali „mądrej" rady i posiali do ziem- 
stw« i do inspektora lekarskiego. Na odpowiedź je 
dnak czekać musieli długo. Przyszła naieszcie, naj­
pierw od ziemstwa, które donosiło, że '„ponieważ 
określanie 'rodzaju pożywienia dla wi^źDiów nie 
wchodzi w zakres êgc kompetency;, więc w roz­
patrywanie sprawy wdawać się nie może". Chłopi 
byli zrozpaczeni!wybawić z kłopotliwego położe- 
n.a mógi ica s.ercz tylko inspektor l^karefci, ale ten 
jakoś z odpowiedzią nie spieszył.

Minęło lato, naaeszłs jesień, a parooeir ciągła 
siedział w oczekiwaniu, aż ktoś uluuje się nad nim 
i zadecyduje nareszcie, jak wygląda owe strawa 
nieznana, na której spożywanie został skazany. — 
Zlitował się w  końcu inspektor i odpowiedź nade­
słał nawet za numerem Brzmiała ona: „Strawy 
św. Antoniego nie ma Tak w niektórych miej­
scowościach nazywają w narzeczu ludowam głód* 

Starszyna nie posiadał się z wściekłości. W oto­
czeniu całego zarządu wołustnego edał się do pa­
robka i w sposób dość bolesny wytłumaczył mu, co 
to iest strawa iw Antoniego.

—  A ty, taki owaki, —  wołał zaperzony — 
Badzają ciebie ni tydzień, a my ciebie kilka mie­
sięcy karmić tu musimy, jak wieprza * na zarżnię­
cie! * L ■

„ S t r m  f». A M e s a " .
Cbarrktery styczne dla stosunków w Roby i zdarzenie 

opisu j „Petersb. Wiedom.", ręcząc za jego praw­
dziwość; si kod a tylko, że nie podają bliżej, gdzie 
miało miejsce.

Parobek wiejski za jakieś drobae przewinienie 
stawiony został przed naczelnika ziemskiego, który 
go skazał na tydzień aresztu. Traf zrządził, że do 
księgi, do której zapisywane są wyrok1' naczelnika, 
zajrzała pani naczelnikowa, a ujrzawszy obok na 
zwiska parobka i rodzaju przewinienia wyrazy: 
„zamknąć na tydzień", wpisała z żartów do pustej 
rubryki wyrazy: „na strawę iw Antoniego'. Pi­
sarza kancelaryi zdziwił wprawdzie ■ dopisek ten, 
zwłaszcza, że o podobnej strawie nigdy nie słyszał, 
ale że jako sumienny urzędnik przyzwyczajony był 
słuchac uez zastanawiania sie. przepisał wyrok wraz 
z dopiskiem i wysłał go dalej według przezna­
czenia.

Parobka zabierają z domu i zamykają. Oo je­
dnak oznacza owa rtrawa św. Antoniego? Zbiera 
się zarząd wołostny na naradę. Ftarszyna wołost- 
ny, jako że był całek trochę bywały, orzeka, że 
strawa owa tajemnicza, to nic innego, jeno s-.irań 
cza i miód dziki, boć przecie, jak słyszał, święci 
niczem innem się nie karmili.

—  A skądże my weim.emy owej szarańczy — 
przerwał mu jeden z członków rady — przecie jej 
z za morza sprowadrać nie będziemy I

Uwsga ta stroniłi starszynę. Po chwili namysłu 
zdecydował że wątpliwości rozstrzygnąć może tylko 
„naczalstwo", w  osobie „stanowego pryrtawa". 
„Nacsalstwo jednak nie tylko że utarsąyny nie

U M u b  artyitdw łeatroif p ilid i.'
Kraków, 15 kwietnia 

Wczoraj, jak już donieśliśmy, odbyło się v  Kra­
kowie pierwszu walne zgromadzenie delegatów 
Związku artystów i artystek teatrów poifkich. Po 
wyborze wydziału oDraaowano po południu głownie 
nać zmianą statutu Związku. Uchwalono eały sze­
reg zmian w sta ucie. Między innemi uchwalono, 
by Zwiąael mia* w statucie zagwarantowane prr 
wc uzyskania koncesyi ’ na prowadzenie własnego 
teatru związkowego; określono dokładnie, Kto mo&e 
należeć do Związku i powiększono zatząd o jedne 
go wiceprezesa i 2 członków uarządo. “ *

Przy wnioskach i interpelacyacb zaproponowany, 
by istniejące samoazieinie w Krakowie i Lwowie 
Czytelnie teatralne rozwiązać i wcielić Je z mająt­
kiem do Związku; nadto uchwalono, by do Związ­
ku przyjmować także artystów, cnwiiowo nie zaję­
tych na scenie. —  Żywo omawiano kwestyę, jakie 
stabowisko na i..;ąć Związek wober - tych jedne 
stek, kbóre nie chcą należeć do Związku i rozbija­
ją boildarność aktorsaą. U c h w a l o n o  b o j k o t  
t a k i c h  j e d n e j t e k .  ? ' ‘

W dalszym ciągu obrad polecono ryrtziałowl 
Związku przygotował a projekt wzorowego Kontra­
ktu, który i."i być przedłożony nowym dyrekcy >m 
teatru krakowekiego i lwowskiego przy angażowa 
niu personalu artystycznego

Dalej uchwalono wezwać artystów polskich z Kró­
lestwa Polskiego i Poznania, aby solidaryzowali się 
z uenwałami Związku, dotyczącemi stosunków za­
wodowych Aktorbw. , .

Zgromauzenie delegatów uchwaliło następnie do­
magać aię od komisyi artystycznej zarezerwowania 
stałych odpowiednich wolnych miejsc w teatrze dla 
młodszych astorow, celem umożliwienia im kształ­
cenia się i poznawania sztuk.

Żywą dyskusyę wywołała sprawa angażowania 
nowych sił aktorskich bez kwalińkacyi przez dy- 
rektoró w prowiD :yonalnych teatrów. —  Spr; ,wę tę 
podniósł p. K a r l i ń s k i .  Uchwalono potępić tego 
rodzaju postępowanie w prasie i polecono Związ­
kowi, by .normalnym tym stosunkom po s*a się 
prawnie z&pobitdz.

P. J e d n o w s k i  zaproponował udać się z proś­
bą do namiestnictwa, by władza ta przy nadawaniu 
koncebyi na prowadzenie te tru, zwracała się do 
Związku o opinię, czy dany przedsiębiorco mi po 
iemu kwalifikacyę i czy na koncesję zasługuje ~

P. K a r l i ń s k i  omawiał w końcu opłakane sto­
sunki, wśród jakich wegetuje p r o w i n c j o n a l n y  
teati polski w Galicyi. Mówca domaga* się, by 
Związek mia* kontrolę nad każdym Drowincyonal- 
nym teatrem.

Na tem p. M. W ę g r z y n  obrady samkuąl.

Z  warszawskiego Stow. artystów.
Warszawa, 14 kwietnia.

1 W salach redutowych odbyło się wczoraj po po­
łudniu doroczne zebranie Stowa-zjszenia artystów, 
artystek oraz innych osób, należących do warszaw­
skich teatrów rządowych. » Obradom przewodniczył 
p. H. Dziewulski.

W sprawozdaniu z działalności za rok ub.egły 
zarząd z żalem zaznaczył, iż znaczna liczba arty­
stów nie należy do zrzeszenia, co trzeba uważać 
ze objaw nader niepożądany wobec zadań instytu­
cji. Najważniejszym faktem działalności Stowa-zy- 
szenia w roku operacyjnym oyło ooracowanie p - 
stawy emerytalnej, Którą już przesłano do Detera- 
burga. Ponieważ władza wyższe nader przychylnie 
zapatruje się na zabezpieczenie : oytu zasłużonym 
pracownikom teatrów i sprawę tę wobec włada 
centralnych popiera, przeto można mieć naduiaję, 
że ’ ,czcze w roku bieżącym ustaw a uzyika zat wier­
dzenie.

Na wniosek przewodniczącego, podziękowano przez 
P‘ wstanie p Prokerowi. właścicielowi Skolimowa, 
który oferował kilkanaście morgow lasu pod bu­
d o w ę  s c u r o n i s t a  d l a  a r t y s t ó w  s c e n  
p otr k i eh,  nie mogących pracować wskutek sta­
rości, kalectwa, bądź cnoroDy nieuleczalnej. I 

Do zarządu wybrano pp.: wioeprezesn dj*-ek„y> 
teatrów rządowych Hulewicza, Trzeciaka, Ł&dnow- 
skiego, Mikulskiego, Wilczyńskiego, Metaxtan>, 
Brzezińskiego, GaBińskiego, Morozos.jcza, Lasockie­
go, Gpęchowskiego, Cimoszyńskiego, OrezyńBkiego, 
Jana Stankiewicza, Bolesława Lewandowskiego, Kr- 
cheudorfera, Lewyego, Ziglera. Wasia i Pieńkow­
skiego.
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I K t o i f  ? k <  i .
Kraków, sobota 15 kwietni*.

K a l o n d o r z y k  k o ś c i e l n y :  Wielka Sobota- 
l i i i t a i j  I m. '

K a l e n d a r i y h  a i t r s n o m l e i n  y: "WscLdd 
llańca o ro I ł  4 — n. 50, lachód o godz, 6 m. 30; 
ilugość fala godzin 13 min. 40.

T e a t r  m i » j . k i  imi eni a  Sł o wa c ki e go :  
i a  rnknl |tj.

W  ' * “i a w a e t n o g r a f i c z n a  pr»y nl. Stu­
denckiej L 7 od god k 1 1 — 1  w południe.

W  j  i t a w a  w Tow. iztnk pięLuych otwarta od 
11 dc 4  po peł.

D zis ie jszy  pop o łudn iow y ru m o r „ N o ./e j  R e­
fo rm y * ukaże si* o *wynłej porze. Kkepedycya u- 
praaza odbiorców o możliwie —czarno agłatzanit, 
Ję p» dziennik, gdyż binra a d m i n i s t r a c j i  
I o <1 u i *j d z l i i a j  z a m k n i ę t e  o godzinie  
6 wieczorem.

W ie lk o tyg o d n io w e  uroczy& toścl ki ścierne za- 
kone. i l - j  działaj poświęceniem ognia i pasehałn. 
W  czaaie nabożeństwa zostanie odczytanych lwa- 
■aśeie proroctw wraz z modlitwami, a w kościo­
łach parafialnych będzie poświęcona woda chrzcielna

Przez dzień wczorajszy odbywały się tradycyjne 
pielgrzymki do Sutych Grobów po Krokowskich ko­
ściołach Świątynie były zapełnione publicznością. 
Pielgrzymki te odbyrać się będą i dzisiaj.

Besurekoye odbędą się o god z. 6 wieczorem: 
w katedrze nz Wawelu, w kościele św. Tomasza, 
iw . Józeia i PP. Karmel.tanek Bosych na Weso­
łej, o godz. 7 wieczorem w kościele iw. Krzyża 
i Ou. Bernardynów na Stradomiu, o godz 7 wie­
czorem w  łoicie'e P. daryi, sw. Anny, 00 . Domi­
nikanów, św. Piotra i innych. W kiikn kościołach 
odbędzie się reourekcya dopiero rano w niedzielę 
B. p. w kościele 00 . Reiormatow o godz. wpói do 
6 rano i w kośeiele św. Floryana na Klep arze 
e godz. 6 rauo. ■-
c Nabożeństwo resrrekcyjne odpru"’i w katedrze 
ke. bisknp Nowak.

Muzyka kościelna, w  kościele św Anny dziś 
e godz. 7 wieczór w czaaie rezurekcji oaśpiewa 
ehór akademicki „Matutinum Paschalis" komp. F 
Garbnbińskiego. — "

W  Wielką Niedzielę o gouz. 10 rauo na offer- 
torinm „Hymn do Boga" R. Wagnera odśpiewa 
Wiktor Pletroń; o godz. 11 2-g» msza Ch. Gouno­
da; na offertoriom „Wesoły nam dziś dzień nastał" 
ikładi* I. Karłowicza, odśpiewa chór aknd°mickl.

W  drngfe święto o godz. 11 „Mszz Wielkanoc­
na* K Gwbuaińbkiego; na olteitorium _R«g na 
^oeli" Lottiogo odśpiewa chór akadomicKi.

Z uniwersytetu. Senat akademicki cofnął swój 
pierwotny wyrok w sprawie rygorozanta medycyny 
J. Baściki i pozwolił mu zdawać rygoroza w tu­
tejszym uniwersytecie.

Uprzsanie egzamma aojrzaiosci t  tutejszem 
gimn iynm Y odbędą iię dniach od 24 do 29 
kwietnia b. r.

Ruch tra m w a jo w y  podczas ś w ią t. Dyrekcya 
tramwajowa ogłasza, te cuch tramwajów zakończy 
się dzisiaj o godzinie 5 po południu, zaś ponownie 
zostanie podjęty w niedzielę o godzinie 12 w po­
łudnie.

Zgromadzanie przedwyborcze. W  poniedzia- 
.tah, 17 b. m., o godz. pół do 9 wieczorem, odbę- 
Izie sie w sali Tow. buaowy tanich domów przy 
niscy bocheńskiej I. 7 zgrom? Jzenie Tirzedw^bor- 
cz ns które stronnictwo niezawisłych żydów za­
prasza wyborców z Kaziaro za Porządek dz.enuy: 
Wybory do Rady państwa. Referenci: dr Adolf 
Gross i dr Ignacy Landau.

Ś w ięco n e . 3tow. „Gwiazda" urządza w niedzielę 
In> 23 b. m. gedz. 4  po popołudniu w lok?'n 
własnym przy ni. św. Jana 1. 2 II p. tradycyjne 
rwięcore. Witęp 2 K od Oioby. Zgłoszenia przyj­
muje sekretaryat.

Z krakowski ,qo Towarzystwa opieki nad 
zw ierzętam i. Świeżo ukonstytuowany wydział To 
w rzystwa zwrócił bię szcrególnie ka pracy prakty- 
czutj, któiej zadaniem będzie rozwinąć troskliwą 
opiekę nad stanom zwieiz^t roboczych 1 ich tra­
ktowaniem. W  wielu wypadkach nieludzkiego ob­
chodzenia się ze zwierzętami, wydział ze skutkiem 
interweniował.

Skargi, nadchodzące z rozmaitych stron, stara 
się wydziai mezwiocznie sprawdzić i złemn zara­
dzić. Przy tej sposobności wydział poczuwa się do 
ubowiązku sprostować skargę~ obywatela Półwsia 
Zwierzynieckiego odnośnie do znęcaniu tlę nad 
końmi woźniców, którzy dowożą tam materyał bu­
dowlany. Wydział zbadał sprawę i doszedł do prze­
konania, że .iły zwierząt nadużywano.

A kad em ick i Z w ią z e k  s p o rto w y  - urządza w 
dniach 18, 19 i 20 b. m. trsydnluwa, wycieczkę 
narciarską w Tatry Mniej wprawni narciarze od­
będą ćwiczenia na Kalatówkach i parę łatwiejszych 
wycieczek do Sachego Żlebu, na przełęcz Gorycz­
kową. Kondracką i t. p., wprawniejsi ped prze­
wodnictwem p. WŁ Pawlicy udadzą się w Tatry 
zachodnie. Wyjazd z Krakowa 17 b. m c godz. 
11-59 w nocy, powrót 20 b. m. o godz. 11 w no­
cy. Zgłoszenia przyjmuje dę na aworco pół go­
dziny przed odjazdom pociągu. -

O fia ra  w ybuchu w  w iz ie  a m b u la n s o w y m .—  
Odnośnie do wypadku, opisanego w kronice pod 
powyższym tytułem, urząd pocztuwy u* dworcu ko­
lejowym pros* o sprostowanie, że ofiara wybuchu, 
która zmarła na anewryzm seret z przestrachu, 
wywołanego eksplozyą, p. Władysław Strzelbickl, 
był kontrolorem pocztowym, a nie konduktorom, 
jak tam zaznaczono. Konduktor, konwojujący tę 
przesyłkę, być może także poniósł szwank na zdro­
wiu, ile tego dokładnie wiedzieć nie można, ponie­
waż jest on obecnie we Lwowie; dokłaaDy obraz 
wypadku i okoliczności, jakie mp towarzyszyły, da 
dochodzenie służbowe, wbzezęte w tej sprawie. —  
Z  tej strony zaznaczyć należy, że śp. Właayaław 
Strzelbkki oddawna był chory na serce, czem S'ę 
w części wyiaśniają tak groźne skutki wstrząśnie- 
nia, wywołanego przestracnem.

O s trzeżen ie . Policja rrJicwjk* otrzymała za­
wiadomienie że Abraham Jozn i Anisfeld, uciekły 
przed paru tygodniami z Krakowa, zaciągnął na 
prowincji na rachunek ojca csły szereg długów, 
których pokiycia wierzyciele uadarmo dopominają 
się od ojca. Policja ostrzega przed udzielaniem ma 
pożyczek.

A re s z to w a n ie  S ip iegów . Ze Lwowa telefonują: 
Trzy osoby, pouejrzane o i zpiegostwo wojskowe, 
przytrzymano w Tarnopole i ods awiozo ich do są­
du karuego tutejszego. Są to Leib Weltman, brat 
jdgo Józef pochodzący z Borszczowa i Woif faztein- 
Derg z Kiszyniewa.

Nuw e 25-iUDIÓwfci. Z  Waiszawy donoszą: W  
najbliższym czasie mają być wyposzczone nowe 
25-rublówki. Poprzednio puszczone w obUg dwu- 
dziestopięciorublowe banknoty uznano za niezdatne; 
mają one nledz zniszczeniu

K a ra  p raso w a . Generał-gubemator warszawski 
w drodze administracyjnej rŁ a*ał wKuryer Poran­
ny" na 100 rb. kary za umieszczenie telegramu 
z letersburga o pogłoskach, jakoby wojska rosyj­
skie zajęły Kuldżę, a Chińczycy bombardowali Bła- 
gowieszczeńsk.

N a g ła  śm ie rć  na ry n k u . Z  Karlsbadu telegra­
fują: Prezydent ewangelickiej “tarszej rady kościel­
nej, członek Izby panów, szef sekcyi dr Herman 
Pfaff, który przybył onegdaj do Karlsbadu, zmarł 
wczoraj na rynku, tknięty apopleksją.

Pech Zeppelina. —  Z Dusseldorfu telegrafują; 
Okręt powietrzny „DeUtscLland* doznał silnych 
uontuzyj podczas wyprowadzani z haDgarn. Zacho­
dzi potrzeba wymiany jteru i śruby.

C horoba h r . T a rn o w s k ie j. Z Florencji dono­
szą: Z Medyolann donoszą, że zn ma ze arynnego 
procesu weneckiego hr. Tarnowski niebezpiecznie 
zachorowała.

S ied em  d z ie w c zą t spa lo nych . Z  Tokio telegra- 
ft ją: Śród pogorzelioki w spalonej dzielnicy Jo 
sziwara znaleziono-7 trapów dziewcząt, które go­
spodarz domu zamknął był przed pożarem w szopie.

Głód na D alek im  W schodzie. —  Korespodent 
„Rjeczi" i  Dalekiego Wschodu donoui o sin..snem 
głodzie, jaki panuje w okręgn jakuckim.

M ia n o w a n ia  w  s ą d o w n ic tw ie . „Wiener mg." 
ogłasza: Cesarz zamianował raacę sądu krajowego 
i naczelnika sądu pow. Stanisława Zachariasza w 
Bochni i radcę sądu kraj. Andrzeju Majewskiego 
w Tarnowie radcami wyŻBzego sąc n kraj. w ich 
miejscach iłnżbowych; radcę sąiu kraj. Maryana 
Czernego w Jaśle wiceprezydentem sądu obwodo­
wego w Wadowicacn; radcę sądu ki„j. Józefa Pan­
ka w Rzeszowie, radcą sądu kraj. wyższego w Rze­
szowie; nadał radcom sądu kraj. i naczelnikom są­
dów powiatowych Walentynowi Cele wieżowi w Sla- 
ryn. Sączu i Wincentemu Jabłońskiemu w Krośnie 
tytnł i  charakter radcy wyższego sądu krajowego.

JULIUSZ LEMAITRE.

wm ztciej
Jeden asta  ty s ią c zn a  d z ie w ic a .

Etorus, pogański król Anglii, prosił u rękę 
Ursr,uli, córy króla Bretanii. W odpowiedzi 
księżniazks dała mu trzy lata dc przyjęcia wiarr 
Chrystusa.

W  ciągu tycirlat trzech postawiła odbyć wiel­
ką pielgrzymkę do Bzy ran. Jej samej i każdej 
z jej dziesięciu dam dworskich miało towarzy­
szyć po tys’ ąc dziewic.

Król ojciec wystosował zatem oręazie do pod­
danych, aby w ’-iągn trzech miesięcy nadesłali 
mu dziesięć tysięcy dziewic. Bretania dostar­
czyła ich łacno,

Przybywały na dwór iłumnie i po krótkim 
tzasie zebrało ich się dziesięć tysięcy dziewięć­
set dziewięćdziesiąt dziewięć. Brakło tylko je­
dnej Kordoli, córki ubogiego Rybaka, Dziewczę 
było piękne i  niewinne, lecz spóźniało się zawsze 
i wszędzie. Taki jnż los przypadł jej w udziale.

Zasłyszawszy ~ o orędziu, Kordu'a poczęła 
prząść len nti piękną białą szatę, aby módz 
przystojnie wystąpić w orszaku. Lecz plątało 
jej się wciąż wrzeciono, to znowu zrywała się 
nić. Potem tkac^ zasłabł i nie mógł dostarczyć 
płótna na dzień oznaczony. Potem szwaczka, źle 
w« ąwszy miarę, mus.ała szyć suknię nanowo. 
Dość, że gdy wreszcie Koróula ukazała się ne 
królewskim dworze, dziewice już były odpłynę­
ły na jedenastu' tiyremacb do miasta Tita, po 
łożonego przy ujścia Renu.

Nie zrazili to Kordoli. Wynajęła maleńką 
łódź i prosiła przewoźnika, aby ią wiózł jak 
najprędzej.

Zaledwie jeduak odbili od brzegu, przewo­
źnik, widząc, że jest młodą, piękną i samotną, 
doznał grzesznej pokusy i... cl?ciał jej uledz.

Wtedy Korduls wzniosła ducha do Boga i
tak się modliła: - ...........................
- „O  P an ie , w iem , ż c  n ie  k a rzesz  lu dzi za  czy - 

ny, popełniane wbrew ich woli. W ięc nie za 
sobą proszę, lecz dla chwały Twojej proszę Uię, 
DyS mnie ycaliłz tego gu-źnego terminu. Wszak 
byioby Ciebie niegodnem, ; gdyby jedna z jede­
nastu tysięcy dziewic, które świadczyć o Tobie 
będą w Rzymie, została skalana potejemme. 
Nie, Ty tego nie ścierpisz, by z winy prostaka 
i nędznika, wśród Twych gołąbek znalazła się... 
wiona“.

Pomodliwszy się w te słowa, rzekła do prze­
woźnika: i "

—  Jeżeli będziesz nalegał, wstrząsnę łodzią

utoniemy oboje; lecz jeśli mnie oszczędzisz, 
opowiem to moim to yarzyszkour. w Mieście Świę­
tem i jedenaście tysięcy owieczek bez skazy 
modlić cię będzie za ciebie.

Nie zagasły jeszezr szlachetne nczaoia w tym 
bratam, dał się odwrócić od złych zamiarów i 
wiosłował z całych sił, me ważąc się nawet 
oczu podnosić.

Gdy Bię zbliżali do miasta Ti ty, Korduia uj­
rzała jedenaście okrętów i ncieszyła a.ę, są­
dząc, że jest u kresu. Lecz te nadzmje były 
płonne: Urszula z dziewicami swemi odpłynęła 
na lżejszych Ratkach, pozustawiwszy ciężkie 
tryremy. - —  -

*
*  *

—  Skoru płyną przeciw prądowi —-  pomy­
ślała Korduia —  nie oddalają s ą zbyt szybko. 
Dogonię je z pewnością.

Nie mając już pieniędzy, w dalszą arogę pu­
ściła się pieszo. Żebrała po wsiach, sypiała 
w stodołach mb pod gołem niebem.'

Pewnego dnia U D rs ła  w rzece swą, szatę za­
walaną od knrzn i błota. M<ała nadzieję, że ją 
Siońce rycnło osnszy. Lecz oto spadł deszcz. 
Musńtłą czekać awa dni, a po dwn dniach wło­
żyć izatę nawpoł mokrą.

Innym razem weszła dc odludnej chatki, chcąc 
poprosić o kawałett chleba. Ujrzała staruszkę 
chorą, opuszczoną. Kordulf usiadła przy jej ło­
żu i pielęgnowała ja aż dopóki staruszka nie 
wróciła do zdrowia.

Dziewczę miaio tem większą zasługę, iż ją  
dręczyła troska o niepowrotnej ucieczce godzin 
i myśl, że przez ten czas hufiec dziewic oddala 
się coraz bardziej. , -i

Na tym dobrym uczynku stiaci-* tydzień. 
Wreszcie pewnego wieczoru dotarła do mia­

sta zwanego zwanego Bazyleją. Nie rzuciwszy 
nawet okiem na szmaragdowe narty rzeki, ani 
na wieżyce kościołów, poczęła rozpytywać o swe 
towarzyszki i dowiedziała się, że przyjmowano 
je uroczyście we wszystkich świątyniach i że 
jnż przed trzema dniami opuściły miasto.

Wynajęły tysiąc sto wozów. Potem przebyły 
Alpy na jedenasta tysiącach osłow. Mogły so­
bie na to pozwolić. Miały pieniądze.

Korduia miaia tylko biedne, zmęczone nogi. 
Wyruszyła dalej pieszo i szła, potykając się o’ 
kamienie, kalecząc się o ciernie przydrożne * i 
moknąc na deszczu, ale tego nie czuła, wpa­
trzona w górę, w cel swojej podróży.

Dnie biegły za dniami, aż wreszcie pewnego 
wieczora na widnokręgu zamajaczył Rzym.

...Powiedziano jej,' że dziewice spędziły tam 
cały miesiąc wśród świętych nciech, że je po­
dejmował sam papież.

Wyruszyły w przeddzień, dążąc do Kolonii. 
Były oa niej zatem onaakne o jedną dobę 
drogi.

Korduia puściła się za niemi, śladem zapachu 
lilij, które pozostawiały po przejściu.

A było „dwu wodzów rzymskich", mężów 
przewrotnych: Maksymus i Afrykanus. Gdy zo­
baczyli w Rzymie tauą moc dziewic i, że wiele 
kobiet a  nawet mężczyzn zasięga ich rady, za­
trwożyli się, by religia chrześcijańska nie wzro­
sła się nadmiernie i wyprawili posły do krew­
niaka swego Juliusza, lisięcia Hunów i Gotów, 
aby wystąpił naprzeciw z hufcem żołnierzy i
zabił je, nim dojadą dc Koionli.------------------

Dlatego to Koraula, zbliżając się do miasta 
(o parę godzin zapóźno), ujrzała n: wielkiej łą­
ce księżniczkę Ursznlę ze swomi pąnnan. w 
białych szatach. - Stuły wszystkie pod rząd, a 
Hnny i Goty stizelały do nich z łuków. Stały 
wyprostowane, każda czekając na swoją strza 
łę. A padały grzecznie, z łokciami przy sobie i 
z cichem, skromnem westchnieniem

I  oto nokrótce ziemia zabieliła się od i d  
szas 1 ;ałych, krwią splamionych, i łąka adawa-' 
{a się być polem fauieinem, wśród którego wy* 
roały maki.

Korduia chc-ała się do swych towarzyszek 
przyłączyć, lecz uznała- że po długiej podróży 
nie jest ona dość czysto ubraną na męezeń* 
stwo. i 

A  może i przelękła się. :
Schroniła się w lesio i usnęła. Ukazał jej się 

anioł i powiedział:
—  Krzywdę mi czynisz Kordulo. P?n wysłał 

lodennścifi tysięcy i jedenaście aniołów, aby za­
orali, po wyjściu z cielesnego więzienia, święte 
dusze Urszuli, jej dziesięciu dam honorowych 
i jedenasiu tysięcy dziewic. Ja miałam zanieść 
twoją przed Pańskie onliczc. Cucesz, bym wró­
cił z pastemi rękami do nieba, na urągowisko 
innym aniołom.

Nazajutrz Kcrdnla przyszła sama do barba­
rzyńców a ci ją udusili.

Jej męczeństwo samotne było niewątpliwie 
boleśniejsse i pełniejsze zasługi od męczeństwa 
dziewic, które umarły wszystkie razem.
. Na cześć ich ustanowiono święto, lecz za­

pomniano o niej wszelako w spisie o ęczenni- 
czek.

Lecz ukazała się pewnemu świętobliwemu c* 
patów., który miał specyalne nabożeństwo ao 
jedenastu tysięcy dziewic, bez preferencyi dc 
żadnej. Otóż ukazawszy rmu się, wyraziła nie 
śmiałe życzenie, aDy dzień jej obchodzono nazp 
jUirz po święcie jej towarzyszek.

Tak się też stałe i ma mszę osobną d.a 
siebie.

Zasłużyła na to niewątpliwie ta patronka po1 
krzywdzonych od iOsu, wszystkich tych, któryiri 
się z rąk szczęście wymyka, tych, co przycho­
dzą wszędzie po niewczasie, i zastają miejsce 
zajęte.

O dpow ied zia lny  re d a k to r i  w y d aw ca: 
M i o h a i  R c n o p i ń s k f i

Btacb |irkrijesdiiyclL
Krakiw, 14 kwietnia

‘  H0T2L BELćEDEAE, ak B» izW a , 5T, w pobliża dw a- 
ua bolej, (pokoje o( 2 koron. Łazieiisi, itestharaoya 1 
ki w arria na niejsoa'': dr Leooold H :huurn i  Stsregl 
Sąoza, Jr Aleksander Herbst z L, ńc-ta, inż. Franciszek 
Hampl * Saskiej Tyuicy (CłscLt), Ryszard Hanthne* 
z Waruadorfu, inź. '''actaw  Hocbe z Pilzna, Franciszek 
Aspeck z Wiednia, Eenryk Rotter z Komoi stadi (Cz« :nj >, 
Ernest Cerschen z Liberca, Włodzimiera Jampobkl ze 
Lwowa, Bernard Brand z TrzeDint, Bronisław 'anicki 
z Bo.az zowa, Adam Kumersbcrg, Herma: Kleine't z
SohSnbergo, prof. Wiktor Kosiński, Maryan Jaglarz z No­
wego Śącw, Ignacy Pokorr, itoDen Richter z Gablonz 
(Czecny), Wincenty noeibez z Poznania, Aarya 31 rzyu- 
aka z córką z San Giacomo (Tyrol), J. Lejpcil z Drohn- 
bycza. *

HOTEL krtAKOWSKi: WlaajHiaw Ziętkiewicz z żoną 
z ' ^stocho. y, dr Leon Popieiski z synem ze Lwowa; 
Kari 1 GraoLowszi z P.dola, Roman Gdesz i  Nc-wegu 
Sącza, Józefa Grabkowaka z Boguszyt (Król. Pol.), Wi­
told Wiikler z Linca, _\nna Dorewoi jd Wamzawy, 
Mieczysław Ditrzycki z Las (Król Pot.), Adela k atują 
z Zabora (Król. Pol.) Henryk Starej t  Tarnobrzega, 
Rar.il a Fonsnka ze Źyznowa Ptouif’ - w Weno , Bory-> 
stawia. Tauensir Ziemrańsk-a Wilna, SiefanGij: Moraw­
skiej Ostrawy, Jan W'told Starowicz z żoną i dzi“dml 
z Ł dzi, Józ f Misiorowski z ścną z Serlina, Ksziraierz 
Liski ze Lwowa, tanina Majerska z Tarnów 1 -de"S 
Nowak i Bochni, Zygmnnl Pękowski z Przemyśla, Karo( 

ieniążek z ńndiycliowa, O bryci Blaubtei z Warszawy, 
Tomasz Jaskowieosi z Onblaiir - — -

7IU gradi i r a M i  s ltla ti i taiiii.il
pamiętajmy

oToraarcysiaiUiKolyludPCćG; i

, %  !
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Zakład arty ityozno- k?miemaiik< 
1 budowlany “

J6zs(a  Kuleszy
nzprzeci w omentaiza w Kzako 
wie, posiadn wielki wy bór goto- 
wi ch pomników zp. izkowca,gra- 

I marmara. Podejmnje i;<j 
wykonania grobowców w miej un 
i na f'«wIaoyL [ )le on 759. 

4 85 O

fruncusKie
1 fl. Barrac . '. 
1 „ Givres .
1 » s PnP- 
1 _ Hanternes

, 2"50 
. 2 50 
. S-00 

3-00
1 i Hat Hanternes 5'00 

Ro~nooześnie wina reislie anstTya-kie 
i węgierskie — puieca

Wojciech Olszowski
K r i s ó w  

MaIy  ry se k , r ó g  uL S zp ita ln ej.
Przy odbiorze 10 flaszek naraz lO*/. rabatu.

1«7 B o

B  ^ e i 90K !e !l p u n ę !
inb całość ok iło 120UJ sążni, z uchwaloną jer 
regulacją i io niej ulicy, za przystęprą cenę 
do sprzi lania. Wi idomość: Półws:e Zwlerzyniee. 
ni. Mickiewicza 9, piętro. 3] li 2 5

BBi!SÓV 
rioryańska47
Telefonu Nr 808.

A& aryb. arządzenfa biuro­
we I maszyny do piaania.

Znak ochronny dlu mebil.

33 44 O
M I .rn

frcbra siołobe ru ftle rn llre  
e lr  ź e r .  - -

wyroby z chińskiego srebra oraz zegarki i wyroby jubilersile —  poleca na jtau iej

EN1L GOLDWALa*.H, :iRAK6<9, UL. GRODZKA M .
Cenniki wynyta darmo. 167 8 20

N A P O S T !
K u c h n i a  J a r s k a  „ P r z y r o d a "  
uL św . Krzyża 7 (róg ftlihułafsklef). 

Dziś w sobotę obiad:
Zdpa neaoolitańska 20 h. Consommó z pnipe' 
tz mi 20 h. Brutfew z rjiem  20 h. Garnitur 
z jarzyn 30 h. Knedle z bałki, sos powidlr ■ 
30 a ' Krokiety z ja j z .ałatą 40 U Piro.. :i 
z kapustą 30 b Kasza ''zcituchowska 20 b. 
Legumina jableczna 30 h. Tort pomarańczowy 
40 L Makaron z Dowidłami 30 h. Budyń orze­

chowy 40 b.
Obiady z 3 dan pa 50 hal. 104 59 0

Kolacye z 2 dań za 30 hal.'

z komfortem urządzony, elektr., łazienka, 
z wykwintnem utrzymaniem, tamże obia­
dy w domu 1 na ir’’asto. Pańska 5, I p., 
na lewo. 3052 2 2

Kio ro? do sprzedania
obrazy starszych malarzy polskich, sta­
re sztychy, dzieła ilustrowane, starą por­
celanę polską, raczy podać swej adres 
listownie do Admiristracyi „N. Rerormy" 
pod „A m a to r11. i fi° 10 0

Na śv\ 'ę t a ;  odnajmę
1 lub 2 z komfortem urządzane pokoje, ewent. 
z utrzymaniem. Pańska 5, I. piętro na lewo. 

3135

m oiiome » »
sypialnie, jadalnie, biurka, kanapki, pię­
kne trzy dywany, lustra, aeifty i sre- 

nżywane, b. tanio do pozbycia wbro

m

w  Krakowie, ul. św. fan? 4
poleca:

G M e  n o t m l t l  p f f c f a & z s
z z~k-esu l eletryatji i nauki, w języku polskim, francuaklm, angielskim

i niemieckim.
NOWO otworzony dniał książek dla młodzieży. Abonament nr-.ystępnr 
katalog i dodatek z przesyłką 1 K. Wysyłkę na pro Loyę w spec, skrzynkach.

21 43 0

l a  ś w ię t a !
Centiaine Towarzystwo Handlrae w Krakowie

P la c  S z c z e p a ń s k i  6
poleca: Mąkę suchą i wydatną, drożdże wiedeńskie, me,sio deserowe i . "henne, 
wszelkie towarj kolonialne, wódki i likiery z meńirozoraędnych la iry*., wina 
węgierskie i austryackie, szynki i kiełbasę wiejską po cenat najui "ych 
z odpowiednim opustem. 2804 Mi 10 ••

Zakład pogrzebowy „Cancczdia" 
C  - A N A  w  O l L d S T  S G O

PL Szamański L 2 (dom własny), —  Tuoi Ib 231.
Żaklad p -iejmnje Gę urządzeń pogrzebowych, oraz -prowaiLania zwłok ze wzzr»tklob

kisjOw europejskich. 11 40 0
W Erakowle jedyny, który posiada własny wyrób trumien.

A R T Y C T Y triP J  :
; sk rom ne i w y t w o r n e  ■

U N E 'lL 3 W A i:iF

: Krakdu, Eiiiiiijeoshleso 7. :
39 72 0

U t  IM

N a  l a t o
poszukuję domu dc wynajęcia z 4— 5 
pokot ze skromnem urządzeniem, w miej­
scu zdrowem, sachem, ładnem, w blisko­
ści lasu i kolei i nie drogiem. Wiaaomość 
proszę adrosować: X , Y. Z . Doste rest. 
K ra k ó w , za okaz. kwitu ins. 2943 5 5

Z robót lęckinych
do eerzammn ' wydziałowego przygoto­
wuje nauczycielka rutynowana z ukoń­
czoną szkołą robót. Wiadomość: ulica 
Smoleńsk 21, II piętro, międzj godz. 
2 a 3. 153 io o

Załoauny w r. 1872

Mil arty stfu a a -ta ieM li

Kraków, ul. Rakowicka 7, tal. 462.
wykonuje grobowce i pomniki, ta) w miejscu jak 
n. prowin . j i  oraz poleca wielki wybó' pomni- 
koi ’ potowych : piaskowca, marmuru i granitu 

161 13 301

. U pałacu Spiskim .
ODszerne lokale na I piętrze, na ceio 
przem ysłowe do w ynajęcia. Wiadomość 
w handlu firmy A. Hawetka 3114 1 2

Rutynowana Francuzka
poszukuje lekcyj, konwersacji, grama­
tyki, literatury; przyjmie rakze lekcye 
za oDiad. —  Deguenier, ulica Morgen­
sterna 1. 195, I p., Nr 11. • 137 11 o

M i !  ( B i l i
w centrum miastc położony (istniejący od lat 
15) p o s z u k u j e  z u s t ę p s t w a  w sprzedaży 
wyrobów cukierniczych (ciast, cukrów, pierni­
ków), większej f l r ’ i iv  f a b - y c  u  e j  l*c» r ę ­
k a  k ip o t i  ic z n d . Zgłoszę 1 a do Administra-
cył „N ;wej Reformy" 
c3ny“ .

pod „ I n t e r e s  f a b r y -
142 3 3

Telegram y: H aw ełka, K raków . — Teiefon Nr. 33C .

\a święta Wielkanocne.
Kaw ior nlesolony, ifo  nary, Majonezy, Auspik? z ryb i drobiu, 
Pasztety z dziczyzny 1 sztrasburskie, Galantyny I rolady z drobiu, 
Szynko sw ojskie, pt-agsKie 1 w estfalskie, Kapłony, Pukardy, Kwi­
czoły faszerow ane, Jarząbki 1 Pardwy. Jabłka tyrolskie i fran­
cuskie, „Galwllle“ ,  Owoce kandyzowane, francuskie, , Frults 

assorties glac’es-‘ , Ananasy świeże i w konserw ie.
Starą tytnkówke „Staruchą" f Starką litew ską, Smarziie wina 
wągłersKle 1 francuskie, W ina szampańskie pierwszorzędne)

marki — poleca 2416 5 5

A. MaweTka w Krakowie
; c. k . dostawca d worów

Urządza eate zastawy śwlą^eezne. 
W ysyłk i pocztoyte na prowincyą odwrotnie.

Z  J ld k ą r r  , U t m c k ie j  w Krakowi©, a]. Jagiellońska 10.
B E K i

Kząuca d ru karn i L .  K , G órski


